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Po krwawej strzelaninie niemcy porwali 2 oficerów 


polskiej straży granicznej. 


WARSZAWA, 26. 5. (wł.) Pol- 
skie władze graniczne zaalarmowa- 
ne zostały tajemniczem zniknięciem 
2 oficerów straży granicznej: komi 
sarza Biedrzyńskiego i podkom. 
Leśkiewicza. i 

Dziś ministerjum spraw wew- 
nętrznych otrzymało raport KOP.-u 
który wyjaśnia, że w sobotę o ll:ej 
w nocy na pograniczu polsko - nie- 
mieckiem pod Opaleniem oficerowie 
Biedrzyński i Leśkiewicz na czele pa 
trolu odbywali inspekcję  odeinka 
pogranicznego. 


Tuż na linji granicznej oficero- 


wie Biedrzyński i Leśkiewicz wysu- 

nęli się na czoło patrolu. W tej chwi 

li ze strony niemieckiej poczęto o- 

strzeliwać patrol polski. Żołnierze 

polsey napadnięci, poczęli również 
strzelać. W czasie zamieszania żoł- 
` nierze niemieccy porwali oficerów, 

Biedrzyńskiego i Leśkiewicza, któ- 
-rych odwieziono autem. 

- Zaalarmowane władze polskie wy 
słały na miejsce wypadku komisję 
śledczą, złożoną z przedstawiciela 

omendy głównej KOP.-u, p. Rot- 
- kiewicza, sędziego grodzkiego w 
Gniewnie i starosty gniewnieńskie- 


"Komisja śledcza stwierdziła, że 
ślady krwi znajdują się po stronie 


polskiej, co świadczy, że żołnierze 


polscy nie przekroczyli linji granicz 
nej i nie naruszyli obowiązujących 
przepisów granicznych. 

„Oficerowie Biedrzyński i Leśkie 
wicz podobno przewiezieni zostali 
do Kwidzynia, gdzie podk. Leśkie- 
wicz zmarł, wskutek odniesionych 
ran. 
Jak słychać min. spraw wew- 
nętrznych porozumiało się z miti- 
_sterjum spraw zagranicznych i w 
najbliższych dniach poseł polski w 
Berlinie, Knoll, wystosować ma do 

rządu niemieckiego notę, w sprawie 
powyższych zajść. 
Prasa niemiecka stara się oczywi 


33 TYSIĄCE ŚMIERTELNYCH 
OFIAR 
7 miijardów złotych szkody. 


NOWY JORK, 26. 5. Statystyka 
amerykańska wykazuje, iż w wypad 
kach samochodowych na terenie Sta 
nów Zjednoczonych zginęło w 1929 
r. ponad 33.000 ludzi. Liczba ran* 
nych wynosi około 1.200.000. 

W stosunku do roku 1928 zanoto- 
wano wzrost śmiertelnych ofiar wy, 
padków samochodowych o dwie trze 
cie. 

Szkody  materjalne powstałe 
wskutek katastrof samochodowych 
> ze kala) na około 7 miljardów zło- 
tych. 


-NOŻEM KUCHEXNYM ZABIŁ 

LONDYN, 26. 5. Donoszą z Hong- 
Kongu, że pewien dymisjonowany 
urzędnik bankowy chińczyk zabi 
zapomocą noża kuchennego pięciu 
swoich byłych kolegów podczas snu. 
IW chwili gdy pragnął znaleźć nową 
ofiarę został on aresztowany przez 
kucharza pensjonatu, w którym za- 
mieszkiwał. ; 3 

Zbrodniarz oddany został w rece 

policji. 


ście przyczynę zajścia przypisać pol 


; W straży granicznej. 
e 


dług relacyj tej prasy oficero- 
wie Biedrzyński i Leśkiewicz mieli 
wtargnąć do budynku straży gra- 
nicznej w Neuhófen i tam dopiero 


zostali aresztowani. Podczas przesłu 


chania oficerowie mieli dobyć rewol 
werów i strzelać. Wzajemne strza- 
ły na granicy, zdaniem niemców, 
spowodowali żołnierze KOP.-u, któ- 
rzy usiłowali odbić swych oficerów. 
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Prezydent Rzplitej w Przasnyszu, Mławie 
i Ciechanowie. | 


WARSZAWA, 26.5. (wł) W 
dalszym ciągu swej podróży po 
woj. warszawskiem, p. prezydent 
Rzplitej przybył dzis do _ miasta 
Przasnysza, gdzie wziął udział w 
poświęceniu kamienia węgielnego. 
pod budowę domu sportowego. 

Następnie udał się do gminy 


Jednorożec, a stamtąd wyruszył na 
zwiedzenie strażnicy straży granicz 
nej w Chodzeli. O godzinie  5-tej 
pop. p. prezydent przybył do Mła- 
wy, skąd wyjechał do Ciechanowa, 
dzie spędzi noc, jako gość 11 p. 
anów. 


Medjolańska mowa Mussoliniego 


wywołała wzburzenie we Francji. 


PARYŻ, 26.5. Ostatnia mowa Mus 
soliniego wywołała żywy . od- 
dźwięk w całej prasie francuskiej. 


W „Echo de Paris“ pisze _ Perti- 
nax, że w chwili obecnej Francja 
nie może już wątpić, że  pogróżki 


Mussoliniego są skierowane przeciw . 


ko niej. : 

Logiczńhem następstwem ostat- 
niego wystąpienia premjera _wło- 
skiego będzie zerwanie lub też odro 
czenie na czas nieokreślony roko- 
wań francusko - włoskich. 

Rokowania te są bezcełowe ponie 
waż Włochy są zdecydowane osiąg 
nać siłą to, czego nie mogły zdobyć 
na drodze dyplomatycznej. 

Dla Francji posiada wielkie zna 


czenie fakt, że naród wloski zdaje 
się dobrowolnie popierać wojowui- 
cze zamysły swego rządu. Bezpo- 
średnim powodem zaostrzenia sto- 
sunków francusko - włoskich jest 
odrzucenie żądań włoskich, ` doty- 
czących parytetu na londyńskiej 
konferencji morskiej. 

Pertinax kończy swe wywody 
stwierdzeniem, że Mac Donald i 
Henderson ponoszą w - wysokiej 
mierze odpowiedzialność za pogor- 
szenie się stosunków włosko - fran 
cuskich. 

Głos Pertinaxa posiada tem 
większe znaczenie, że był on dotych 
gzas gorącym zwolennikiem porozu 
mienia francusko - włoskiego. 


Dwie wrogie bandy w biały dzień ostrzeliwują się 


"z karabinów masżynowych. 


NOWY JORK, 26.5. W pobliżu 
Little Rock w stanie Arkanzas 
spotkały się na drodze dwa wrogie 
oddziały przemytników alkoholu, 
transportujące na samochodach cię 
żarowych spirytus. 

Przemytnicy poczęli się począt- 
kowo wzajemnie ostrzeliwać 4  u- 
mieszczonych na samochodach kara 


binów maszynowych, następnie zaś 


rozsypali się w polu w tyraljerę. 


-Podczas walki, która teczyła się 
w biały dzień zginęło czterech prze 
mytników, dwa samochody spłonę- 
ły wraz z kontrabandą. Pozatem 10 
przemytników i 6 przechodniów od 
niosło rany. 


Głodem chcą wypędzić 
urzędników angielskich z Indyj. 
Ameryka w obronie Gandhiego. 


LONDYN, 26. 5. Podczas starć 
raniono w ciągu ub. niedzieli 54 hin 
dusów, w tem 12 ciężko. 

W Bombaju skazano 21 hindu- 
sów na kary po półtora miesiąca 
więzienia. Przed<sądem gromadziły 
się liczne tłumy manifestantów, któ 
re wznosiły wrogie okrzyki przeciw 
rządowi angielskiemu. Policja tłum 
rozproszyła i aresztowała 30 demon- 
strantów. 

Bojkot gospodarczy daje się an- 
glikom odczuć silnie przedewszyst- 
kiem na wsi. 

W niektórych miejscowościach 
odcięto formalnie urzędników angiel 
skich od wody i środków żywności. 
Żaden hindus nie odważy się sprze- 
dać czego anglikom, ani wynająć im 
mieszkania. OO E! 


Również ruch przeciwalkoholo- 
wy wzmocnił się bardzo. 20.000 farm 
produkujących spirytus zostało u- 
nieruchomionych. 

NOWY JORK, 26. 5. Brat zmar- 
łej tancerki  Izadory Duncan, pro- 
klamował wielką manifestację dla 
poparcia walki wolnościowej w In- 
djach. 

W Battery zbierze się olbrzymi 
tłum manifestantów, którzy ruszą 
ulicami Nowego Jorku do południo- 
wej części Manhattan. 

Tu manifestanci na wzór zwolen 
ników Gandhiego będą czerpali wo- 
dę z morza, by wygotować z niej sól. 

Duncan zwrócił się do policji © 
udzielenie mu zezwolenia na Zorga- 
nizowanie manifestacji. 
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` AMBASADOR WILLYS 
u marszałka Piłsudskiego. 
„WARSZAWA, 26.5. (wł.) Marsz. 
Pilsudski przyjął dziś na dłuższej 
audjencji ambasadora St. Zjednoczo 
nych w Polsce, p. Wiliysa. 


KLUB PRORZĄDOWY 
w sejmie śląskim. 


KATOWICE, 265. (wł.) Dziś 
odbyło się pierwsze posiedzenie klu 
bu - chrześcijańskiego zjednoczenia 
pe w sejmie śląskim. Prezydjum 

lubu ukonstytuowało się następują 
co: prezes — dr. Pawelec, wicepre- 
zes — dr. Bandrowski, sekretarz — 
sędzia Witezak, zastępea sekretarza 
— Gajdas i skarbniczka —- dr. Ku- 
jawska. SE 


ZAWODY MOTOCYKLOWE 

na Śląsku. - 
KATOWICE, 26.5. (wł.) Dnia 
8 czerwca br. odbędą się w Katowi 
cach zawody o mistrzostwo motócy 
klowe Polski o nagrodę „Grand 
Prix“. W zawodach zapowiedziany 
jest udział gości  zugranieznych. 
We- 
sola — Słupno — Mysłowice, — Gi 

szowiec. 


BESTJALSKIE OJCOBÓJSTWO 


KRAKÓW, 26. 5. Cały Kraków 
żywo jest poruszony wiadomością o 
ohydnym mordzie, dokonanym 
przez bestjalskiego syna na swym 
ojcu. Według suchego raportu poli- 
cyjnego sprawa przedstawia się na- 
stępująco: W Podgórzu zamordowa 
ny został 51-1. Teodor Burzański, za 
wiadowca odcinka drogowego Pod- 
górze — Stawina. 


Morderstwa dokonał syn jego 
25-1. Zdzisław, który jest techni- 
kiem budowlanym, a od dwuch lat 
pozostaje bez zajęcia. 

Burzański wydalił swego syna 2 
domu za kradzieże, od tego czasu 
Zdzisław Burzański tułał się po Kra 
kowie, zachodzące często do domu po 
pożywienie, którego dostarczała mu 
matka. 

Wczoraj w czasie nieobecności 
ojca, syn zakradł się do domu, wyjął 


z szuflady rewolwer i kiedy ojciec: 


powrócił, strzelił do niego, a następ- 
nie, porwawszy kopaczkę, kilkudzie- 
sięcioma uderzeniami dobił go. Cała 
głowa i twarz zamordowanego przed 
stawia bezkształtną masę. 


Mordercę aresztowano i osadzo- 
no w więzieniu. Dalsze śledztwo w 
toku. 


ARESZTOWANIE ZAMACHOW: 
CÓW Z BORYSŁAWIA. 


LWÓW, 26.5. Donoszą z Borysła 
wia, iż policja tamtejsza. aresztowa- 
ła wczoraj 3-ch osobników,  będą- 
cych członkami ukraińskiej organi- 
zacji wojskowej, podejrzanych 0 
podrzucenie przed kilku dniami gra 
natu w sali Sokoła, w czasie odby- 
wającej się wówczas akadenuji pol 
skiej. 

Aresztowanych poddano przesiu 
chaniu, w czasie którego wypierali 
się winy. 

Dalsze śledztwo, którego szezegó 
ły ze zrozumiałych wzgłędów trzy- 
mane są w tajemnicy, prowadzą 
mjejscowe władze. 

ipo RAE ATA 
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BEZROBOCIE W ANGLJI 


LONDYN, 26. 5. Bezrobocie w An- 
glji wzrasta i ostatnio doszło do liczby 
1700:0090 ludzi, zarejestrowanych i po 
bierających zasiłki państwowe. Z ze- 
stawień statystycznych wynika, że 60 
6-ty człowiek w Anglji pobiera pewne 
sumy w formie zasiłku, czy emerytu- 
ry z funduszów publicznych. Wogóle 
na cele społeczne, sanitarne i wycho- 
wawcze, rząd angielski wydaje około 
miljena sterlingów dziennie. 


STUDENT POLITECHNIKA ZA- 
BÓJCĄ OJCA. 


KRAKÓW, 265. Popełnione. zostało 


w Krakowie ohydne ojeobójstwo.  O- 
fiarą morderstwa padł 56-letni Teodor, 
Burzański, zawiadowca kolejowego od 
cinka Podgórze - Skawina. Zamondo- 
wał go 25-letni syn jego Zdzisław, 
technik. 

Według przeprowadzonych  docho- 
dzeń przed dwoma daty  Burzański 
wyrzucil syna z domu z powodu popel 
uionej przezeń kradzieży. 


Matka jednak, w tajeraniey przed 


ojcem, pomagala synowi. Ubiegłej no. 


cy Zdzisław Burzański, dowiedziawszy 
się, że ojciec ma przyjechać z Tarno- 
wa, zakradł się do pokoju ojca, wziął 
jego rewolwer i w chwili, gdy ojciec 
wchodził do pokoju, strzelł* kładąc 
go trupem na miejscu. 


DZIECI W ROLA KRÓLIKÓW, 
DOŚWYTADCZAŁLNYCH. 


- NOWY JORK, 26. 5. W Nowym Jor 
ku ma być w najbliższym czasie otwo- 
rzona szkoła, w której wychowywane 
bedą bliźnięta w ten sposób, że jedno 
z nich będzie wychowywane według 
dotychczasowych, wypróbowanych, dru 
gie według nowych metod. Co pewien 
czas wyniki takiego wychowania i nau 


ezania mają być porównywane. W an- 


gielskich kołach pedagogicznych po- 
mysi ten wywołał liezne protesty i 
szezere oburzenie. Przeważnie daje się 
słyszeć zdanie, że dzieci nie mogą być 
nżywane jako materjał deświadczalny 
i że zbrodnią jest wychowywać «dzieci 
gorzej, niż to w danym wypadku jest 
- możliwe. 


"NIEMCY PRZLKEKKESŁAJĄ 
TRAKTAT Z POLSKĄ. 

BERLIN, 26.5. Pæartje rządowe parla 
mentu Rzeszy przedłożyły projekt u- 
stawy o sensacyjncn: znaczeniu anty- 
polskiem, przekreślającem zupełnie 0- 
statnie korzystne strony traktatu han 
dlowego. 

Według tego projektu rząd Brue- 
ninga ma otrzymać pełnomocnictwa 
udziełania legitymacji na import świń 
i wieprzowiny z zazgtaniey. Oczywista 
głównie z Polski tylko po spełnieniu 
szeregu warunków. Warunki te są skan 
dałiezne, że jeżeli projekt ustawy o 
łegitymacjach importowych na 
przowinę i świnie wejdzie w życie Pol 
ska nie będzie mogła eksportować 
świń i wieprzowiny wogółe de Nie- 
miec. 

Bojowy projeki ezaacza ponowne 
przekreślenie traktatu handlowego z 
Polską i wypowiedzenie wojny g0spo- 
darczej. 
KONGRES ZWOLENNIKÓW ALKO- 

HOLU. 

BUDAPESZT, 26. 5. Międzynarode- 
wa liga przeciwników prohibieji odbę- 
dzie swój doroczny kongres w Buda- 
peszcie, w czasie od 12 do 14 czerwca. 
Przewidziany jest bardzo urozmaicony 
program, który obejmuje również ban: 
kiet na cześć zagranicznych gości. 


WYSOKI POZIOM GORNICTWA 
POLSKIEGO. 


LONDYN, 265. Po powrocie z kon- 
gresu górniczego w Krakowie przewod 
niczący górników angielskich Cook o0- 
świadczył, że nowoczesze metody pra- 
cy, stosowane w górnictwie poiskiem 
i bogactwo polskich złóż węgłowych 
zrobiło na nim najlepsze wrażenie. 

Jak stwierdza p. Kovk, polscy wla- 
ściciele złóż wegłowych uznają całko- 
wieie potrzebę międzynarodowego po- 
rozumienia w sprawach, zw łązanych 
z produkcją wegla. 


W KRYNICY 


willa „Białej Róży” ordynuje iak zwykle 


Dr. Julian ARONSON 


Wie- 


Kryzys rolnictwa, z jakim 
mieliśmy do czynienia, a skutki 
którego jeszcze dziś odczuwa całe 
życie gospodarcze, zmusza spole- 
czeństwo polskie do 
wszechstronnej akcji nauczania, 
zwłaszcza drobnych rolników, jak 
mają wyzyskiwać wszystko, co 
daje im przyroda, co daje im wieś 
w kierunku zarobkowym. Tu roz 
winąć należałoby działalność za- 
krojoną na jak największą skalę, 
możliwie najwszechstrońniej. 

Zwróćmy uwagę na dziedzinę 
zupełnie zaniedbaną — na prze” 
twórstwo owocowe. 


Niejednokrotnie podnoszono, 
że sadownictwo nasze nie jest na- 
leżycie dość jeszcze rozwinięte 
dla nadania rozpędu tej akcji. 
Twierdzimy jednak, że pomimo 
to sprawa jest aktualna, a nale- 
żyte jej postawienie może dać 
znakomite dochody krajowi, a 
wiele okolie wybawić poprostu 
od nędzy. Przedewszystkiem na- 


sze warunki komunikacyjne, po- 


zostawiając niezmiernie wiele do 
życzenia, nie pozwalają na zbyt 
znacznej części owoców, nawet 
tych, jakie mamy w stanie świe- 
żym. Ogromna ich ilość marnuje 
się, gnije i, w najlepszym wypad- 
ku, służy za pożywienie trzodzie 
chlewnej. Następnie — konfitu- 
ry, dajmy na to, można rohić 
przecie z niektórych warzyw — 
choćby z dyni. Wreszcie — po- 
siadamy zupełnie czasami niewy; 
zyskane bogactwo — zwłaszcza 
w, górzystych okolicach — jagód 
leśnych, marnujących się w nie- 
słychanych poprostu ilościach: 
„Matetjał „więc, powiedzmy. su 
rowiec, istnieje. Chodzi tylko o 
to, by nauczyć się go zbierać, sor- 
tować i przerabiać, chodzi o to, 
by kooperatywy i kółka rolnicze 


ułatwiały przechowywanie i zbyt 


tych przetworów. 

Sądzimy, że planowa robota 
w tym kierunku nie byłaby ani 
tak trudna, ani tak kosztowna. 
Wszak z każdej instytucji kultu- 
ralnej, czy oświatowej możnaby, 
było uczynić placówkę szerzenia 
wiadomości o pożytku jagód i u- 
miejętności przetwarzania ich 
na konfitury, powidła, soki, a w, 
dalszym ciągu na marmelady, 
serki i t. p. Stosunkowo najtrud- 
niejszem byłoby «zaopatrzenie 
wszystkich pragnących zabrać 
się do tej pracy w odpowiednią i- 
lość cukru. Tu wdzięczną rolę 
miałyby kooperatywy rolne, któ- 
re winny zorganizować specjałny, 
kredyt cukrowy. Kredyt ten 
mógłby być nawet krótkotermi- 
nowy, na sezon jagód i owoców. 
specjalnie otwierany, a należyta 
organizacja przetwórnietwa mo” 
głaby doprowadzić do spłacania 
go w gotowym towarze. 


LUNATA 


|| SZYBKO WYWIERAJĄC SWOJE DZIAŁANIE | 


PROSZKI 


TABLETKI 


DLA DOROSŁYCH 


| nac. A. BUKOWSKIEGO | 


00 NABYCIĄ WE WSZYSTKICH APTEKACH 
| - WORYGINALNYM OPAKOWANIU W MAŁYCH 4 
| ODGGDNYCH DUDEŁKACH DO DWADZIEŚCIA TABLEJEK jj 


SBE 


podjęcia 


b NOZE TEE 


Jak zwiększyć zyski w rolnictwie 


Postawienie właściwe tego 
zagadnienia leży w interesie za- 
równo wsi jak i miasta — może 
się też przyczynić znacznie do 


Nr. 140; 


podniesienia spożycia cukru, a 
tem samem do podniesienia ja- 
kości odżywiania ludności pol 
skiej. PSC 


Góry klejnotów, stosy sztab ziotych 


w skarbcach radżów.  - 


W Europie powtarzamy upar cie, 
że najbogatszymi ludźmi na świe- 
cie są Ford i Rockefeller — Hindu 
si twierdzą natomiast, że znacznie 
od nich bogatszym jest 
maharadża z Haauderabadu, zwamy 

` Nizam. 

Wkrótce ten Krezus nowoczesny 
przybędzie do Europy i będziemy 
mogli go oglądać ua własne oczy. 
W przeciwieństwie do swego ojca, 
prowadzi życie bardzo skrormne — 
pobożnego mahometanina. Gdy je- 
den z dziennikarzy amerykańskich 
zwiedził jego skarbiee i podziwiał 
góry klejnotów i olbrzymie sztaby 
złota, nie mógł się powstrzymać i 
rzekl: 

— Gdyby wasza królewska wy- 
sokość oddała to do banku, przyno- 
siłoby -to 

wiele midjonów dolarów rotenie 


- procentu... - 


— Pocóż mi to? — spytał popro 
stu Nizam. 


Jego ojciec, po którym odziedzi- 
czył te famtastyczne bogactwa 
przeważnie w kłejnotaca j sztabach 
złota — nie był tak skromny. Dwor 
skie pociągi stać musiały zawsze 
pod parą. Gdy ktoś ośmielił się mu 


na to zwrócić uwagę.  maharadża 
spytał: 
Czy ja jestem dla pociągu, 


czy pociąg dla mnie? 

Był to sławny rozrzutnik. 
Pewnego razu, myjąc ręce, dał do 
potrzymania swój drogocenny pier 
ścień dworakowi, - który: myślał, -że- 
dostaje go w podarku i upadł do 
nóg swemu władey, dziękując za 
tak cenny dar. 

Nizam roześmiał się tylko i po- 
zostawił mu na «własność ` pier- 
ścień 

z djamentem War oś 30.000 zł. 


Gdy umarł ten monareha, na je 
go biurka znalezioao wielki i ciężki 
kryształ, który był używany jako 
przycisk. Jednakże przy bliższych 


; oględzinach okazało się, że krysz- 


tał ten był to 

djament potwornej wielkości 

mieoszlifowamy 

o fantastycznej wartości. 

Haiderabad jest największem z 
700 królestw hinduskich i posiada 
wielkość Włoch. Inne radżostwa są 
znacznie mniejsze, a ich _ władcy 
rządzą przeważnie jak za czasów 
naszego średniowiecza, wyciskające 
krew podatkami ze swych podda 
nych, wydając natomiast- zel:rane 
skarby na klejnoty, tancerki, vrgje 
i zabawy. 

Cierpliwy, żyjący w nędzy lud 
hinduski, cieszy się, 

gdy może obejrzeć przepi ych 

i skarby 

swego władcy podczas uroczysty ch 


í Procesy. 


Automobile radżów — wspania- 
łe Rolls Royce — posiadają karo- 
serję z masywnego srebra i ziola. 

Jeden z tych wiadców Wschodu 
ma dla każdej z swych 300 żon au 
tomobil. Inny mowa maharadża z- 
Barody, kazał lać działa ze srebra. 
J ego następca, pragnąc go przewyż 
szyć, polecił 

. ulać dwa duże dziuła z czystego 
ełoła. 

Trzeba dodać jednak, że niektó 
rzy radżowie są usposobieni postę- 
powo, jak radżowie z Maisuru, Ko 
ezin, Palanpur lub Travarcore. Tak 
"więc radża z Pałanpuru — te czło-- 
wiek całkowicie współczesny, m0- 
narcha konstytucyjny, do którego 
“każdy poddany ma zawsze wałty 
dostęp bez poprzedniego meldowa- 
nia się. Sam kieruje autem, dogłą- 
da budowy szos, a listy swe pisze 
własnoręcznie na maszyuie do pisa 
nia. Daje dobry przykład setkom 


tysięcy swych poddanych 


w racjonalizacji pracy, > 
gdyż zmniejsza ilość swych dwora- 
ków i zadowala się bardzo skromną 


listą cywilną. 
"ROLE 


Walne zebranie zw. lekarzy państwa polskiego. 


W ub. niedziele przy  udziałe 
około 200 dełegatów z eałego kraju od- 
było się w Warszawie walne zebranie 
zw. lekarzy państwa polskiego, potęż= 
nej instytueji skupiającej w swych 
szeregach około 6000 lekarzy. 

Obrady zagaił prezes zarządu głów- 
nego, dr. Stefan Falkowski,  poczem 
powołane prezydjum zgromadzenia pod 
przewodnictwem dr. Piaseckiego z Wło 
eławka. > 

Po sprawozdaniach z działalności 
związku, sprawozdaniach kasowych, 
sekcyj, komisyj, ete. dyskutowano nad 
szeregiem zagadnień zawodowych, z 
których najgorętszą dysputę wywołała 
sprawa stosunku lekarzy do kas cho- 
rych. Stosunek ten oświetłił w refera- 
cie dr. Szezepański, poczem wywiązała 
się dyskusja, w której niektórzy dele- 
gaci poddali dość ostrej krytyce stosu- 
nek kas chorych do lekarzy, kwestję 
lecznictwa w kasach ete., domagająe się 


` kwalifikowania kandydatów na lekarzy 


kas chorych przez związek, który wziął- 
by za to na siebie pełną odpowiedzial- 
ność. Zwłaszcza duży nacisk kładziono 


na wprowadzenia t.zw. woinego wyboru 
w kasach, polegającego na tem, że cho- 
ry ma prawo wybrać sobie odpowied 
niego lekarza z peśród specjalistów w 
danej dziedzinie. W stosunku do okół- 
nika min. Prystora o współpracy leka- 
rzy z kasą chorych zgromadzeni zaję« 
li stanowiska przychylne. 

Zdecydowano utworzenie „banku le 
karskiego, przyczem uchwalono wya: 
sygnować na pierwsze prace organiza 
cyjne 58.900 zł. 

Poruszano w dalszym ciągu zjawi 
sko pewnego obniżenia się powagi sta- 
nu lekarskiego, co datnje się od czasów 
wielkiej wojny i daje się zauważyć we 
wszystkich krajach. Postanowiono 
wszcząć pracę nad uświadomieniem spo 
łeczeństwa o zmaczeniu zawodu leka- 
rza, przyczem uchwalono przystąpić 
do międzynarodowej organizacji sto- 
warzyszeń lekarskich. Po dokonaniu 
wyborów uzupełniających nowych 
władz postanowiono na wniosek dełe« 
gata Pomorza dr. Gaszkowskiego, aby 
następne wałne zgromadzenie odbyło 


się w Gdyni. 


Piło się za carów — pije się i w sowietach, 


Wiele się w Rosji zmieniło, nie 
zmieniło się tylko pijaństwo. 

Jak dawniej rząd carski. tak dzi- 
siaj Sowiety ciągną niemałe zyski z 
monopolu spirytusowego. A jie wy- 
pija się ponadto samegant, który 
nie figuruja w ks: gach sowieckich 
urzędów monopołowych? 


Rok 192627 dal mwnopołowi so- 
wieekiemu je le a zaiłjard rui ezy-- 
stego zyska, jak wykazują zaś obli- 


czenia, w ciągu oszatmiego roku zuży 
to na pędzenie wńódśi 800.002 tonn 
zboża. 


Du 30 lat na straży dziecka 
steją: | 


Puder, Mydło i Krem 
BEBE SZOFMANA 
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© Łwiązek pracowników przemysłowych | handlowych KRONIKA 
. buduje własny gmach. 
Z walnego zebrania delegatów P.Z.P.P. i H. w Sosnowcu. 


„ W ub. niedzielę, w sali teatru 
miejskieg go w Sosnowcu, odbyło się 
"18-te doroczne walne zgromadzenie 


delegatów polskiego związku zawo-- 


„dowego pracowników rzemysło- 


wych i handlowych w obecności o- 


koło 200 delegatów oddziałów, człon 
: ków zarządu głównego, licznie przy, 
byłych członków związku i zapro: 
_szonych gości. 

Zgromadzenie zagaił prezes zw: 
:p. Włodzimierz Grunwald, odczytu= 
jąc pisma powitalne od p. ministra 


pracy i opieki społecznej, inspekto- - 


rów pracy, urzędujących na terenie 
działalności związku, . 
'nych organizacyj i witając przy- 
byłych przedstawicieli władz oraz 
gości. 

Na przewodniczącego wybrano 
p. Adama Piaskowskiego z Ostro- 
wa Poznańskiego. Do prezydjum 
weszli pp.: Władysław” Juras z 
biąża, Henryk Kiełkowski z Trze. 
bini, Stanisław Eski z Sosnowca, 
Kazimierz Levittoux z Zawiercia i 
Józef Bugaj z Czechowice. 
-= Pierwszą część obrad wypełniły, 
"sprawy ściśle formalne, związane z 
-i tranzakcją sprzedaży placu związko 
wego zakładowi ubezpieczeń pra- 
'eowników umysłowych w Królew- 
„skiej Hucie, oraz dotyczące budowy, 
„domu związkowego w Sosnowcu, da 
„której związek przystępuje w naj- 
bliższym czasie. 


Koszt budowy domu związkow= 
'ca wyniesie około 500 tys. złotych, 
z czego związek już posiada wła- 
'snego kapitału 800 tys. złotych, a 
mianowicie: ze sprzedaży placu za= 
kładowi ubezpieczeń pracowników, 
umysłowych w Królewskiej Hucie 
250 tys. zł. i 50 tys. złotych włas- 


nych funduszów. Pozatem związek - 


"uzyskał na powyższy cel 70 tys. zł. 
pożyczki zZ. U. P. U. w Królew- 
skiej Hucie, który wyraził zgodę 
na udzielenie pożyczki do 150 tys. 
= przy obecnym rozmiarze budyn- 

u. 

Walne zgromadzenie upoważni= 
ło pozatem zarząd do wydania obli 
gacyj na sumę 100 tys. złotych, 
które będą ulokowane między człon 
"ków, jako pożyczka zwrotna. 

Obligacje te pojedyńczo opiewać 
będą na 100 zł. 


"Walne zgromadzenie udzieliło 
pozatem pełnomoenietwa zarządowi 
‘do nabycia parcel pod budowę domu 
wypoczynkowego w Olkuszu dla 
członków związku. Budowa domu 
wypoczynkowego obliczona jest na- 
razie na 12 — 15 łóżek, a koszt bu- 
dowy wyniesie okolo 50 tys. zł. - 

W części drugiej odczytano spra 
wozdanie zarządu głównego, po- 
czem odbyła się dyskusja. W toku 
dyskusji wskazano na konieczność 
nowelizacji dekretu o ubezpieczeniu 
pracowników umysłowych, a zwła- 
szcza jego przepisów, dotyczących 
zaliczenia lat dawniej  ubezpieczo- 
nym pracownikom umysłowym z 
Małopolski, którzy są pokrzywdze- 
ni. 

Po wysłuchaniu sprawozdania 
finansowego zarządu oraz komisji 
rewizyjnej, sprawozdania przyjęto 
do wiadomości i zarządowi udzielo- 
no absolutorjum. 

W dalszym ciągu uchwalono bud 
żet i po wysłuchaniu referafu se- 
kretarza _ generalnego p. Wiktora 
Kościńskiego przystąpiono do wy- 
boru władz, poczem po referatach 
członków RE głównego pp. 


Kino „Czwartak Kielce 


Dziś! wspaniały przebój sezonul 


„Zdrada stanu" 


W rolach głównych: GERDA MAUREUS 
i GUSTAW FROHLICH. 


a 
Na scenie; występy słynnego 'telepaty 
WŁADZIA ZWIRLICZA. 


od pokrew* - 


Kazimierza: Lisowskiego i Jana 
Koska, przyjęto zmiany w statu- 
cie i regulaminy. 

ażnym momentem jest zmia- 
na nazwy związku, który obecnie 
się nazywa: „polski związek zawo- 
dowy pracowników przemysłowych. 
i handlowych w Rzeczypospolitej 
Polskiejć, a a nie jak  dotychozaş „W. 


Sosnowcu“ przez co podkreślony, 
został centralny charakter organi= 
zacji, skupiającej - BA Z 
ciężkiego przemysłu. 

W zakończeniu obrad prezes b 
Włodzimierz Grunwald wezwał zgro 
madzonych delegatów, aby nie usta 
wali w dalszym ciągu w pracy dla 
dobra ogółu pracowniczego. 


O los dziewcząt. 


W okresie zbliżającego się nowego 
roku szkolnego, niejedna matka, której 


, los córki leży na sercu, zastanawia się- 


z troską, do jakiej szkoły ją oddać, jak 


` pokierować jej życiem, aby stworzyć 
jej możliwy dobrobyt w. przyszłości i 


przyszłość tę jej zapewnić. 

W obeenej dobie powojennej pyta- 
nie to jest bardziej aktualne niż kiedy« 
Kkoiwiek dawniej, bo dzisiaj każda ko+ 
bieta, bez względu na środowisko z któ 
rego pochodzi, pragiaużo wykształcić się 
odpowiednio, aby zdobyć swój własuy, 
niezależny byt, aby w każdym momen- 
cie życiowym móć liczyć na własne 
siły, a nawet romóce rodzinie, czy inę« 
żewi, jak mamy tego tak wiele przy- 
kiadów. 

W wyborze zawedu dla dziewcząt, 
należy przedewszystsiem uwzględniać 
zamiłowanie i uzdolnienie danej jed- 
nostki, ażeby skierować ją do iega 
działu praey, który lubi i który będzie 
spełniała z przyjemnością, a wiec i 4 
większym pożytkiem dła społeczeń- 
stwa, — nie od rzeczy będzie jednak 


-wwrócenie uwagi matek na pewne mo- 


menty, ściśle z powyższą kwestią 
związane. sę 

Stało się Sem zwyczajem, ż6 
ogół dziewcząt po skończeniu szkoły, 
powszechnej, kieruje się do gimnazjum, 
nie licząc się z tem czy Środki mater- 
jalne pozwolą na dalsze kształcenie na 
uniwersytecie, stwarzając temsamem 
szeregi niewykwalifikowanych i nie- 
przygotowanych do zawodu jednostek. 
'Wiadomą bowiem jest rzeczą, że szkoła 
średnia ogólno-Eształeąca nie daje fa- 
chowego wykształcenia, a jest tylko 
szkołą przygotowawczą do dalszych 


'studjów uniwersyteckich. Z tego też 


niezrczumiena kwestji wynika, że wi- 
dzimy obeenie że wieikie szeregi dziew, 
eząt, ubiegające się o pracę w biurach 
czy urzędach, nadaremnie wyezekujące 
swej kolejki, powiększające rzesze lu 


dzi niezadowolonych o nadmiernych 
ambicjach, niedających się zaspokoić. 

Bolączkę powyższą rozwiązuje już 
do pownego stopnia szkolnictwo zaw o= 
dowe żeńskie, — niestety — nie mająca 
jeszcze należytego zrozumienia w. spo- 
łeczeństwie polskiem. 

Szkoły zawodowe średnic 3 letnie 
lub 4 letnie przyjmują dziewczęta z u- 
kończoną szkołą powszechną i uczą 
różnych rzemiosł i sztuk, rozpadająe 
się na różne typy, jak; krawiectwa, bie- 
liźniarstwa, gospodarstwa, rolnicze, 
przemysłowo-techniczue i t. p. 

W Sosnowcu, przy ulicy Kaliskiej 
nr. 13 istnieje, założona przez ks. kan. 
Raczyńskiego żeńska szkoła rzemiosł, 
gdzie prowadzone są działy: introliga" 
torski, kamaszniczy, galanterji skórza- 
nej, krawiecki, moedniarsko-czapniczy, 
szewski, a od nowego roku szkolnego 
zostaną otwarte działy: fryzjerski i ju” 
bilersko-zegarmistrzowski. 

Również w Katowicach istnieje śre- 
dnia 3 letnia szkoła zawodowa żeńska. 

Szkoła obejmuje działy: krawiectwa 


1 bieliźniarstwa, a w dalszym progra- ` 


mie rozwoju tej szkoły uwzględniene 


" będą działy: fryzjerstwa, gospodarstwa 
domowego, kamizelczarstwa i inne, sto- 


sownie do lokalnych potrzeb i zaintere 
sowań. ; 

W roku przyszłym zostaną stwo- 
rzone dwa pierwsze kursy, — na które 
zapisy odbywają się do 30 b. m. w lo- 
kalu szkolnym w Katowicach, przy ul. 
Teatralnej 12. 

Byłoby wskazane, aby matki mające 
dziewezęta w wieku szkolnym i waha- 
jące się nad wyborem dla nich zawodu, 
zapoznały się bliżej z tomi placówka” 
mi i ich programami — i rozsądnie po- 
kierowały losem swych córek, ażeby 
bez zastanowienia nie stwarzać niepro- 
duktywnych jednostek, będących cię- 
żarem społeczeństwa. ; 

M. T 


Walne zebranie zawierckiego oddziału 
zjednoczenia kolejowców polskich. 


W ubiegłą niedzielę, w sali rze- 
mieślnięzej, pod przewodnictwem 


„prezesa okręgu z Warszawy p. Gar 


bulskiego odbyło się walne zebranie 
oddziału zjednoczenia  kolejowców. 
polskich. 

Na zebraniu tem wybrano no* 
wy zarząd w osobach: prezes i skarb 
nik p. Wł. Smoliński, zawiadowca 
drogowy z Zawiercia, wiceprezesi— 
pp. Robaczkiewiez z Myszkowa i 
Bubel z Poraja, sekretarz T. Dwor- 
czyński z Zawiercia, członkowie 78 
rządu pp.: Bronisław Łakota i Pa- 
ean z Zawiercia i Szymczyk z Mysz 
kowa. 

Po zdaniu sprawozdania udziele 
no ustępującemu zarządowi absolu- 
torjum.  - ; x 

Referaty na temat uposażenia 
pracowników kolejowych, rozszerze 
nie umundurowania na pewne dal- 


powietrza. Gdzie zatem iść? Na taras 


Wszyscy Zatem do „ZACISZ 


Baczność kielczanki i kielczanie! 


Duszna A miejska zmusza nas do Ag 4 o M zi eia I t ayaga 
miejski — przy dźwiękach W R, GG 
ZE elity towarzyskiej naszego grodu. | 


sze kategorje pracowników kolejo- 
wych i zaopatrzenie emerytalne, wy, 
głosił przewodniczący Garbulski; 
Zakomunikował pozatem zebranym, 
że na ostatniem posiedzeniu zarzą” 
du głównego zostało uchwalone wy, 


- płacanie członkom zjednoczenia spe 


cjalnych zapomóg przy przejściu 
na emeryturę po zł. 500, po jedno- 
rocznem należeniu do zjednoczenia, 
w miarę zaś dłuższego należenia za 
pomogi te odpowiednio się zwiększa- 
ją, dochodzące stopniowo do 2500 zł. 
Wi końcu poruszono sprawę wy 
padku tragicznej śmierci jednego z 
PY, st. Zawiercie w dn. 
b. m.i po dłuższej na ten temat 
dyskusji uchwalono wystąpić do za 
rządu okręgu z żądaniem przepro- 
wadzenia soda dla stwierdzenia 
powodów wypadku. 


demski Bi) „oś e ma 


pE aaa 
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KALENDARZYK, 
Bziś: Bedy 
Jutro: Augusta 
Wschód słońca: 3,25 
Zachód 5 19.89 


RA DJO. 


WARSZAWA. 
Wtorek, 27 maja. 


11.80. Przegiąd prasy kraj. PAT; 
11.58. Sygnał czasu z Warsz. 12.10. Rad 
jowy poranek szkolny. 13.10. Kom. mie 
teor. 18.20. Odczyt p. t. „Wybiini Pola 
cy w Ameryte Połudn'. 15.00. Kom. ga 
spodarczy. 15.45. Chwi!lka lotn. 16 JA. Mu 
zyka z płyt gramof. 17.15. Odczyt. 17.45, 
Koncert popai. 13.45. Rozmaitości oraz 
kom. Tow. Zachęty do hodowli koni w 
Polsce, 19.10. (+iełda rolnicza. 19.25. Kwa 
drans buchaltera M. 50. Opera z Pozną 
nia. W przerwie Pras. Dziennik Radj. 
oraz repertuar AS miejskich. Po 
transm. kom.: ineteor, polic, sport. 6- . 
raz retransm. ze stacyj zagr.” 


KATOWICE. 


Wtorek, 27 maja. 
11.58. Sygaał czasa z Warsz. 


MAJ 
27 
Wtorek 


12.05, 


. Radj. poranek szkolny z Warsz. 13.10, 


Kom. meteor. z Warsz. 16.06. Pieśni 
maj. z Wieży Marj. sa 20. Kom. Pol, 
Zw. Zrz. Gosp, Woj. Sl, kom. T. P, 
16.40. Koncert z plyt i, 17.15. 0: 
grodnik śląski, 14.45. Koncert z Warsz. 
18.20. Poprad, El Dorado sportu kaja 
kowego. 18.45. Rozmaitości, program na 
dzień nast., kom. T. P. 19. 05. Codzienny, 
odcinek powieściewy. 19.20. Prze *szk Ody, 
w odbiorze audycyj radjowych i ich 
zwalczanie. 19.45. Kom. bare NE 
19.50. Opera z Poznania. Po overz koms 
meteor z Warsz, program na dzień 
nast., retransm. ze stacyj zagr. 


Go wyswietlają kina: 


Kino „Waweł* „ Miłość. bez pies” 


niędzy”. 


Ogólna. 


(o) Obozy. letnie dla | instrnktarówi 
piłkarskich: Na konferencji, która odby, 
ła się w Warszawie z udziałem przed- 
stawicieli: PUWF. kpt.  Dębowskiego, 
P gen. Bończy — Uzilowskiego 
i mjr. Jachecia, okręgowego urzędu wy, 
chowania [fizycznego mir. Lewina, ko- 
mendanta ośrodka w. f. "pt. Szempiiń- -= 
skiego, wykładowców kursu dia kiero 
wników sekcji piłkarskich pp. inż J: 
Grabowskiego i dr. Sze NACE 
oraz przedstawicieli WUZPN. pp. pre- 
zesa Ruseckiego, Fusnera i Wizji era 
zapadła jednomyślua uchwała urzącze 
nia w lecie b. r. 2 obozów 3 względnie 
4-tygodniowych dla iustruktorów qpit-- 
karskich. Obozy te odbędą się na wsi w; 
terminach od 1 iipea i 1 sierpnia b. r. 
przyczem zaledwie drobna opiata be- 
dzie ściągana od uczestników za caly 
czas pobytu w chozie. 


WOZPN. zajmujący się organizacją 
rzeczonych obozów, rozesłał do wszyst- 
kich klubów piłkarskich w całej Polsce 
ankietę, która do dnia 1 czerwca rausi 
być zwrócona pod adresem związku (ul. 
Nowowiejska 2). W dniu tym zostają 
bowiem zamkniete zapisy dla uczestni 
ków, których liczba rzecz jasna musi 
być ściśle ograniczona. Fonieważ przy 
organizacji ostatniego kursu dla kiera 
wników sekcji piłkarskich szereg kandy 
datów nie mógł być przyjęty z powodu 
zbyt późnych zgłoś zeh, kluby, pragnąca 
uniknąć tej ewan: sualnošei, powinny dg 
tego terminu zgłosić swych kandyda= 
tów. intoresie wszystkich klubów la 
ży liczne obsadzenie powyższych obo- 
zów, które dadzą izk członkom wiada 
mości, niezbędne dla instruktorów pił 
karskich, pozwalająe im ponadto spę-" 
dzić miesiąc czasu na wsi w zdrowej Or 
kolicy. 


PRZ 


7 Kiele. 


(k) Odezyt o Tatrach. Staraniem kig - 
leckiego oddziału polskiego  towarzy= 
stwa tatrzańskiego odbyła się w klubie 

ników pozadauka na tamat „Frag 
menty tatrzańskie. 


Prelegent, niee. Jerzy Cybulski, ba 
wnie zobrazował Rzereg fragmentów ta 
trzańskich, między innemi: Orlą Perć, 
Dolinę zielonego kiezmarskiego stawu, 
podając przytem charakierystyczne wy 

i i sposoby ratownictwa w. Ta: 


Baca kyła aowa o kulturze, otya 
o tatorasi i orgeamżsowaniu wycie 
Gzadyrezjnia m Kifa 
Mir anii 
Mio dopisata takis a peeioheda, saa 
A ia hoe ta prele ada, saa 


jąca tło wybtinio apo riawexs 
wais słuchaczy, W a aiene fontan 
iaterosowaniu, 


(k) Zebranie organizacyjno komiteta 
„tygodnia emigranta", Z iu cjatywy po 
skiego towarzystwa emigracyjnego ZOK 
ganizowany zostanie pod protej tora 

m pana prezydensa zplitej — w, Q* 
kresie od dn. ? do 15 czerwca b. r. „ty: 
dzień emigranta polaka. 

Tydzień będzie miał na cela: propa-s 
gandę idei współpracy macierzy z wya 
ehodźcami, zaznajomienie społeczeń= 
stwa w kraju z 5-miljonową rzeszą wy: 
chodźczą, oraz zebranie funduszu na bu 
dowe domu wychodziwa polskiego. 


Na terenie nasz3%0 województwa po 
wołany zostaje wojewódzki komitet of 
ganizacyjny, który wyłoni ze swegQ 
grona komitet wykonawczy. 

Zebranie odbędzie się dn. 28 b. m. t, 
j. w środę o godz. 6 wieczowem w gahine 
cie p. wojewody Paciorkowskiego. 

(k) Baczność eykliści. Staraniem kig 
leckiego towarzystwa cyklistów w dn. 1 
czerwca b. r. o godz. 4 bopoladniu od- 
będzie się bieg kolarski (uliszny, ne 

rzestrzeni 3 klm. Trasa biegu (al. Sien 

iewicza) dworze kolejowy, szpital gar, 
nizonowy (2-krotny przejazd). Start i 
meta vis a vis king „Czwartak* przewi 
dziane są nagrody: żeton srebrny duży, 
oraz srebrny mały i żeton bronzowy, 
duży oraz mały . 

Zapisy do ibogu przyjmuje skarbnik 
towarzystwa M. Nowak (Sienkiewiczą 
nr. 22). 

(k) Skradłi gęś i kogutowi  urwali 
głowę. Herszei Wólfowicz, zam. w Kiel- 
cach, przy ul. Leonarda zameldował po, 
licji, że na drodze z Łagcwa do Kielce, 
Władysław Jadwidzisz i Andrzej Kwia 
tek, mieszkańcy wsi Lechów, gm. Bieli 
ny, pow. kieleckiego skradli mu 
manki jedną gęś, wartości 11 zł. i kogu 
towi urwali głowę. 


(k) Kradzież. Podczas targu na placu 
Wolności. w Kielcach W. Bujakowi, 
zam. na Kaweczyźnie pod Kieleami 
skradziono z kieszeni 8 zł. w gotówce i 
dowód osobisty. 

(k) Pożary. We wsi Mąchowice, zm. 
Dąbrowa, pow. kieleckiego, w zabudo- 
waniach Piotra Siachury wybuchł po-- 
żar i pastwą ognia padła: stodoła, dach 
domu mieszkalnego i sklerienie nad 0- 
borą. Straty wyncezą 1275 zł. y 

Wypadków z ludźmi nie byłc. 

Przyczyna pożaru wadliwe urządz 
nie komin... a 

— W zagrodzie Ant. Mordy w Ka- 
myku, pow. częstochowskiego powstał 
pożar, i spalił się dom mieszkalny, dre- 
wniany, chlew, szopa, inwentarz żywy i 
martwy. Straty wynoszą 10.000 zł. Po-» 
łar następnie przeniósł się na zagrodę 
Marcina Wisrusa, któremu również spa 
li? się dom mieszkainy, obora i szopa 
drewniana, wartości 5.000. zł. 

W czasie aketi ratowniczej uległ po 
parzeniu poszkodowany Merda. 

Również Marcinowi Kuładze spalił 
się dom drewurany, stoduła, oraz narzę 
dzia rolnicze. ' 

Straty wynoszą 10.000 zł. 

Wypadków z ludźmi nie było. 


HRABIA 
„MONTE CHRISTO. 


— Pan mój — oświadczył bar: 
dzo stanowczo Wawrzyniec — prosi 
pana barona o łaskawe przybycie do 
niego natychmiast, ponieważ musi 
ponani ma z nim o sprawach bar 

dużego znaczenia. 

— To kochany mój dziadunio No 
irtier mówi już teraz? — odezwał 
się Edwardek. 

Ten więcej niż nie na miejscu kon 

- cept nazbyt rozpieszczonego dziceka 
został nawet przez panią de Ville- 
fort przyjęty milezeniere, ze wzglę 
du na zbyt wielką powagę chwili 

— Pan mój uprzedza, że jeżeliby 
pan baron ESinay nie zechciał 
przyjść do giego. — dodał Wawrzy- 
niec — to każe się wtedy znieść do 
salonu. 

„ — Walentyno — odezwał się de 
Villefort wtedy — zechciej się udać, 
proszę, do dziadka swego i zapytaj 
go Się, co to wszystko ma znaczyć? 

Panna de Villefort już zmierzała 
ku drzwiorn leez pan prokurator za- 
trzymał ją słowy: 

— Poczekaj —- i ja pójdę z tobą. 

— Zechciej pan wybaczyć — 
wmieszał swój głos baron d Bpinay 

wtedy — ponieważ pan Neśrtier ze 


z fur- 


w Parku Kościuszki PE E AZ a= 


Baczność! uwaga = leci... 


Niezwykły występ spostpónowanego małżonka w Czeladzi 


Wi Czeladzi, przy ul. Milowickie; 

89, na facjatce a A miod 

małżeństwo, Wiktorja i Stefan Le- 

Spa wraz z maleńkiem dziec- 
em 


Pomiędzy małżonkami przycho- 
dziio często do ostrych scysyj, bądź 
z powodu małych zarobków, bądź to 
z powodu nikiego posłuchu małżon= 
ka zarządzeniom żony (nie chciał 


np. paść gęsi). i 

Onekdaj Legutkowa, chcąc zmu* 
sić męża do posłuchu, namówiła 
swych braci i siostrę, aby go obili. 
Życzeniom Legutkowej stało się za- 
dość. Mąż otrzymał wcieranie, ale 


_gkutek był odwrotny. 


Po powrocie do domu w stanie pi 
janym, obity małżonek w szale odwe 
tu chwycili kołyskę (na szczęście bez 
dziecka) i zapowiedzią: „Baczność!, 


„Miłość 


w Sielcu 


SP m Wzgroli 


Tel. 7-65, 


mną widzieć się pragnie, najprost- 
szą będzie przeto rzeczą, gdy ja prze 
dewszystkiem udam się do niego. 
Bardzo nawet seczęśliwy będę, że 
mieć będę spos>brość złożenia mu 
wyrazów mego szacunku. Od bardzo 
dawna tego prugnąłerm. 

— A to na eo? — rzekł w odpo- 
wiedzi na deklarację tę do Villefort 
z widocznym niegokojem w głosie — 
a zadawaj sobie zbyteeznego tru- 

u. 

— Bardzo przepraszam pana = 
rzekł na to staicwezg m tonem Fran 
ciszek — nie mogę jednak pominąć 
sposobności przekonania pana Noir 
tiera, że nieuzasadnieną, być może, 
ma do mnie ariypatję, którą w każ- 
dym razie starać się będę zwalczyć 
mym najgłębszym szacunkiem. 

Przeciw woli takiej, i io w podob 
nej formie wyrażonej, de Villefort 
nie mógł już oporować, to też nie 
pozostawało mu nie iunego, jak w 
milczeniu podążyć za przyszłymi 
małżonkami, któczy szli do pokoju 
pana Noirtier przez Wawrzyńca po- 
przedzani. 

Pozostali w salonie panowie: 
Chateau Renaud i Morcerf z coraz 
większym spcglądali zdumieniem. 

ROZDZIAŁ VT. 


Protokuł 
Noirtier czekał już na gości, u- 
brany w czarny strój wizytowy. 


ES 


uwaga! — leci!*, wyrzucił ją przez - 


następne wyświetla film na tle zaułków 
— kabaretowych p. t — 


Wkrótee: „Ostatnia 


| Pm ET x TOREN si. Duża a 
A. Duiskiego 


Sniadania, obiady i kolacje. —:-:— Sniadania, obiady i kołacje. 
Kuchnia wzorowo i czysto prowadzone. 


okno na podwórze. To samo uczynił 
z lustrem, krzesłami, kozetką i sza- 
O ją, bo nie mieściła się w, 
0 


118). 

Niezwykłemu widowisku przy- 
glądały się tłumy ludzi. 

Po wyrzuceniu rzeczy Legutko 
wyjrzał przez okno i podziękował 
zebranym słowami: „Szanowna pu: 
bliczności! — Dziękuję, — skończy» 


Wkrótce przybyli Jędrzejewscy; 
„bracia Legutkowej, a  zastawszy, 
drzwi zamknięte wyłamali je, wdarli 
się do mieszkania i wyrzucili przez 
okno rzeczy Legutki. Sa 

Obecnie pomiędzy małżonkami 
toczą się pertraktacje, mające na ce 
lu połączenie zwaśnionych. Czy w. 
razie porozumienia żyć będą w zgo- 
dzie — niewiadomo. 


bez pieniędzy" 


Tło i środowisico dzieje tancerki kabaretowej, która wdziękiem 
sprytem i temperamentem serca, zdobywa upragnione szezęście 


i pieniądze. 
łównej: KLARA BOW. 


obok kościoła Następny program: „LUDZIE BEZDOMNI”, obsada znana z filmu 


„Skrzydła”, 


poleca smaczne wyroby 
— sztuki kulinarnej — 


Gdy trzy oczekiwane osoby we 
szły do jego pokoju. paralityk spoj 
rzał na drzwi, a wtedy Wawrzyniec 
zamknął je natychmiast. í 

— Pamięiaj — szepnął de Ville-- 
fort do Walentyny, która aż drżała 
cała z radosnej nadziei —- pamiętaj, 
że gdyby pan Noirtier chciał ci obja 
wić cośkolwiek takiego, co inogłoby, 
zerwać twe malżeństwo, to ja. oJ- 
ciec, zabraniam ci go roziwnieć. 

Walentyna przyjęła słowa te w. 
milczeniu. 

Wtedy de Villefort zbliżył się do 
ojea i rzekł: 

— Oto jest pav Franciszek d' Epi 
nay — powiedział — którego prag- 
nąłeś mieć u siebie, a który, posłusz 
ny twemu wezwaniu, przybył do cie 
bie. Pragnęliśmy wszyscy oddawna 
spotkania tego i byłbym niewymow 
nie szczęśliwy. gdyby chwiła ta do 
wiodła, jak bardzo sprzeeiwianie się 
twe związkowi temu było bezzasad- 
ne. 

Noirtier na słowa te odpowiedział 
spojrzeniem, która przejęło  dresz:- 
czem Villeforta. 

Następnie patrzeć zaczął na Wa-- 
Tentynę, a gdy ta się dcń zbliżyła, 
utkwił wzrok w szufladzie biurka, 
pomiędzy oknami stojącego. 

— Mam otworzyć tę szufladę, 
czy Bi dziaduniu? 


— Tak: 
Wtedy paana de Villeforf spełni 


— We wai Rawk, gm. Słupia, pow, 
łoszczowskiegó £ ńieystalonej prevozy 
powstał pożat w zabudowaniac 
y Lech i pastwą ognia Dado: dom 
drewnieny, kryty. słomą, obory muro: 
wane, stodoła drewniana, oraz różne na 
Mednia rolnicze. 
traty wynoszą 10.000 złotych. 


(k) Repertuar kin. „Czwartak* Zdra- 
dą stanu. „Palace”: Miasto rozkoszy: 
„Unjon* Magdalena. 


Z Radomia. 


(x) Czy nie zaweześnie zamykany jest 
park im.Kościuszki w Radomiu? Takie 


_ oto pytanie RRC do głowy. każde 


go przechodnia, który o godz. 21.45 za 
staje bramy parku zamknięte, a w Pań 
ku tłum ludzi, z oznakami zdenerwowa 
nia, domagających się wypuszczenia na 
wolność. 

Park winien być otwarty przynaj- 
mniej do godziny 28. Tego się domaga 
zdrowy rozsądek i wzgląd na zdrowie 
mieszkańców, ktćrzy z nastaniem pory, 
wiosennej i lata, mają chyba prawo ode 
tchnąć w porze wieczorowej świeżem pó 
wietrzem i użyć spaceru w alejach pan 


u. 

Inne względy nie miogą chyba sta 
naé temu na przeszkodzie, gdyż parki 
Kościuszki jest dostatecznie oświetlo< 
ny. 

(r) Ze sportu. Dnia 24 b. m. na bois- 
ku sportowem w starym ogrodzie w Ra 
domiu zostały rozegrane dwa _ mecze 
piłki nożnej. O godzinie 15 zawody o mi 


- strzowstwo klasy ©. (przedmecz) Tur FI 


Strzelec — przyniosły zwycięstwo dru* 
żynie „Strzelca“ 2 : 0. Następna rozgry, 
wka o godz. 17 o mistrzostwo klasy Be 
między Tur £. — Strzelec skończyła się 
przegraną Strzelca 2:1. 

Tłumaczy się to tam, ze zawodnicy, 
Strzelca nie wykorzystali kilku sprzyja 
jących momentów. 

(r) Po daucingu na LOPP. Ubieglej 
soboty, odbył się, jak o tem informowd 
liśmy, zapowiedziaay dancing na L. O. 
P. P. W sań przybronej gustownie sa- 


. molocikami i palonikami craz  Fwie-- 


ciem, lieznie zebrana pnhliczność bawi | 


ła się z werwą do późnej nocy, przepłą 
tając tańce produkcjami dosk ovałej 
jazz-bandowej orkiestry. 

Dancing teu, łącząc przyjemno z po 
żytecznem, raz jeszcze dowiódł, że miej 
scowe społeczeństwo gotowe jest zawsze 
poprzeć wysilki zmierzające do wzmoe 
nienia naszego lotnictwa, o ile wzamian 
zato otrzyma minimum zadowolenia w, 
postaci miłej i interesującej rozrywki: 


Z Sosnowca. 


(s) Osobiste. Dowiadujemy się, że 
ks. Bogusław Sienkiewicz z Zagłębia, 
(Będzin) został powolany przez misję 
polską we Francji ra zaszczytne sta- 
nowisko w Paryżu, do duszpaster- 
stwa przy naszej emigrancji. 

Na nowem stanowisku przesyłamy 
rodakowi naszemu serdeczne „Szczęść 
Boże“! ; ; 

(s) Zjazd maturzystów seminarjum 
nauczycielskiego. Z okazji 5-lecia, wi 
dniu 8 czerwca br., w gmachu semis 
narjum, przy ul. Wawel Nr. 1 odbędzie 
się zjazd koleżeński. 

. Korespondencję kiorować należy do 
kia Banysia, naucz. szkoły powsz. 
r. 19. 


ta dany jej rozkaz, przyczem ujrza 
no, iż w szufladzie się znajdowały 
-jakieś papiery, zaś z boku leżał klu- 
czyk stalowy, małe arcydzieło sztu- 
ki ślusarskiej. 

— Mam ci podać te 
dziadku? 

— Nie. 

— A więc kluczyk? 

— Tak. 

Wzrok siarea zwróci się włady 
na małe stareżytnej roboty biiirecz 
ko, w kącie pnkożu stojące i przez 
wszystkich zapomniane. 

— Czy mam kluczykiem tym otwo 
rzyć jedną z szullud biureczka tego? 
Lewą może? 

— Nie. 

— Więc prawą? 

— Tak. 

Walentyna otworzyła wskazaną 
szufladę i wydostała z niej plikę 
LE ab ne p: kz 

— Czy papiery te mam ci 
ERA Koolangł ża £ 
— Nie. 


„— Ależ w takim razie w szufla- 
dzie tej nie żnuż aiema — zawołała 
głosem bólu pełuym Walentyna. 

Oczy parałityka zwróciły się ną 
słownik. 


papiery; 


oda 


d 


Nr. 140. 


Człowiek, który mordował bliżnich 


Poświęcał się dla... zwierząt. 


: kiz 
Opinję publiczną w Paryżu zaj- 


muje obecnie nader ciekawa afera 
mordercza. Chudai o zbrodnię doko- 
naną przez 
24-letniego mlodzieńca 

na którego siumieniu: ciążą dwa ŻY-- 
cia ludzkie. Pierwsze morderstwo 
popełnił licząc lat 19. lecz zbrodnia 
ta do, ostaumiea miesięcy była niewy 


_jaśniona. Dopiero później wskutek 


" przypądku okazałe się, że poszuki- 
l 


"wany darem ie od lat złoczyńca sie 


dzi w więsieniu z powrdu innego 
morderstwa. 

W ten sposób wyjaśniła się za- 
gadka śmierci 80-etniej madame 
FArgent któtą znaieziono pewnego 
poranku leżącą bez życia w dumku, 
leżącym na reryterjach Paryża. 
Nieznany zbsredniarz 

udusił ję, 

a mieszkanie złupił dvszezętnie. Wie 
dziano tylko, że był to:zu;:ełnie mło 
dy chłopak, edga widziano go kilka 
krotnie w dniaca poprzednich w to 
warzystwie wej staruszki. Napróź 
no jednak go szukano, a dopiero o- 
becnie znaieziwno go w oscbie. 24- 
letniego Ludwika Borona. 

Boron po dokonaniu zbrodni wys 
jechał na prowsneję i pracował w 
pewnym cyrk zrazu jako chłopak 
stajenny, a później jako $ 

czlowiek wąż 
w jakis czas potem dokonał Boron 
jeszcze drugiegu morderstwa. które 
jednak zaprowadziło go do więzie- 


"nia. Dostał się do mieszkania swej 


babki, zastrzeił ją i zrabował nie- 


_ wielką stosuukowo sumę. Powrócił 


wał dwie staruszki, okazywał 


następnie do cyrku i wziął udział 
w przedstawieniu wieczornem. Te- 
goż wieczora zachorowała w cyrku 
matpa 

1 weterynarz oświadczył, że zwierzę 
można ocalić tylko transfuzją krwi. 
Boron oświadzzył gotowość cfiaro- 
wania litra krwii Paanu uczy: 
niono w dwa dni później i małpę o= 
calono. 

Ciekawa zagadka duszy ludzkiejł 
Ten sam człowiek, który zamordo- 

> tyle 

serca zwierzęciu! 
W kilka dui pSźzisj odkryto mor 
dercę. Tutaj okazał Boron niezwy= 
kły cynizm. opisując _ szczegółowo 
swój krwawy czyn. Wszystko prze- 
mawiało przeciwko niemu, choć nie 
wiedziano wówczas jeszeze o pierw 
szem morders.wie. Zdawało się. że 
Boron zostaaie skazany na śmierć. 
Ale nadszedł zwrot ciekawy. Okaza 
ło się, że Boron jest dzieckiem nie— 
ślubnem, a zamordowana nie 
była jego babką. Skazano go zatem 
na 


14 lat wiezienia. 


Dziwna zbrodnia nie wyszłaby praw, 
dopodobnie na 3 v1atto dzienne, gdy- 
by nie to, że Boron opowiedział © 


Z Będzina. 


(b) Zebranie kupców. Odbyło się 
zebranie kupców z» sklepów w miej- 
skich halach targowych w Będzinie. 
Kupcy ci wskute płacenia wysokiego 
komornego i wyznaczenia im b. du- 
żych podatków nie są w możności wy- 
wiązywać się ze swoich zobowiązań, a 
wielu z nich zamkiuęło już skłery. 
Zebrani kupcy wybrali z pośród siebie 
reprezentantów w osobach: p. Bartnik 
Teodor przewodniczacy; pp. Biernacki 
Marcin i Frochtewaj;: Lejb jako za- 
stępcy przewodniczącego. Członkami 
zostali pp. Warman Abraham, Winter 
Jakub, Feldberg Z. Sekretariat przyjął 
p. Stanisław Szezasiel. 
` Wybranych zebrani upoważnili do 
wystąpienia do magistratu będzińskie- 
go i wladz państwowych, celem obniże- 
nia zbyt wygórowartych świadczeń. 

(b) Zebranie członków legji mocar- 

owej. W środę w lokała związku 
strzeleckiego, Modrzejowska 44 odbe- 
dzie się zebranie człoaków legji mo- 


carstwowej. Początek zebrania o g. 


6 wieezorem. 


r 


Z Czeladzi. 


(e) Konferencja rejonowa grupy 
Śpiewu i gimnastyki. Jesteśmy prosze 
ni przez przewodniczącego grupy Śpie 
wu i gimnastyki p. A. Cieślińskiego, o 
podanie do wiadomości, że konferencja 
rejonowa wymienionej grapy odbędzie 
sie w Środę dn. 28 bm. w Ojcowie, Wy 
jazd do Olkusza nastąpi z Będzina we 
wtorek t. j. 27 bm. o godz. 6.41 wieczo 
rem. Noclegi zamówione. 


niej pewnemu więźniowi. Rózmowę 
tę podsłuchano i krwawą tajemnicę 
odkryto. Wovec tego zasiadł Boron 
ponownie u'i ławie oskarżonych, a 
proces jego budzi w Paryżu 


wielkie satniteresowanie. 
Obrony człowieka - węża pocjął się 
znany adwoka: Fryderyk Dupont, 
„który spróbuje poraz drugi ocalić 
głowę Borona przed — gilotyną .. 


„Czarne listy“ 


Chociaż się tak oficjalnie nie na- 
zywa, istnieje jednak „ezarria lista“ 
przedsiębiorstw które z powodu do- 
puszczania swych weksli do prote- 
stów pozbawione bywają możności 
dyskonta weksli w bankach. 

Listę tę tworzą wykazy rejental 
ne, odzwierciadlająca poniekąd stan 
finansowy przedsiębiocjtw. Ponie- 
kąd, ale niezupełnie, a często może 
zbyt ujemnie. 

„W tej spruwie podjąć właśnie ma 
R interwencja organizacje kupiec- 

ew izbach. przeraysiawo handło- 
wych „w celu spuwodowania łagod-- 
niejszego kursu w notowaaach re- 


przynoszą szkodę uczciwemu kupiectwu. 


jentalnyoh, a ruczej w ujawnianiu 
ich. 

Sfery kupieckie zwracają uwagę 
na to, że zdaraają się często niezawi 
nione wypadki dopnszczniia weksli 
do protestu, np. wskutek nietermino 
wego doręczeria firinie zawiadomie 
nia o płatności, wskutek chwilowo 
nieznanego miejsca pobytu oso- 
by inkasującej weksel itp. Dowodzą, 
że odosobnione wypadki qrrotestów 
wekslowych często niesłusznie dy- 
skwalifiku ją poważne i dobrze pro- 
sperujące liry. è 

_ Czy io ile mntirwencja sfer ku- 
pieckich osiągnia skutek — to się 0- 
każe. 


- Umoralniam zdeprawowane żony i córki...” 


(W dziennikach żydowskich uka- 
zało się przed paroma dniami drob 
ne ogłoszenie treści następującej: 

„Umoraluiam  zdeprawowane 
żony i córki. Naprowadzam je 
przy pomocy sugestji na drogę 
cnoty. warancja powodzenia, 
Seans pięć złotych“ 

Reb Kalmen Piwowar, 
Dzika 12. 


> Przeczytawszy tak obiecujący 


anons, p. Ajzyk Marynowicz (War 
szawa, Karmelicka 27) odezwał się 
do żony: 

. — Wiesz co, wartoby sprowadzić 
rebego do naszej Balbiny. Mnie 
jest nieprzyjemnie, że ona 

pudruje się, perfumuje 


f lata z.facetami;do Kina. ao ioro 


_ Ponieważ pani Marynowiczowa 
była tego samego zdania, p. Aj- 
zyk siadł przy stole i wykaligrafo” 
wał bardzo uprzejme zaproszenie. 

_ Nazajutrz o godzinie 4-ej po po- 
łudniu w mieszkaniu państwa Mary 
nowiezów zjawił się 

wspaniały mężczyzna 
= długiej, czarnej jak smoła bro- 
e. 


— Jestem reb Kałmen — oświad 
czył — przychodzę ratować pańską 
zdemoralizowaną córeczkę. ‘ 

Z temi słowy zdjął „,sztrajmełe'*, 
wszedł do pokoju w jarmułce i, choć 


Apostoł dobrych obyczajów obity miotłą przez kucharkę. 


panna Balbina  boczyła się nieco, 
potrafił 
zainteresować ją o tyle, 

że spędziła z nim sam na sam oko- 
ło półtorej godziny. 

A kiedy wyszedł, zarumieniona 
rzekła do rodziców: ; 

— On nie jest wcale głupi... 
_ W chwilę potem w klatce scho- 
dowej rozległy się wrzaski. Kiedy, 
pan Marynowicz 

wybiegł do sieni, 

oczom nie chciał wierzyć. Kuchar- 
ka od sąsiadów  okładała rebego 
miotłą, krzycząc: —. 
: Trzymaj ręce przy sobie, ty 
łobuzie! 


HF w'uniesienia - chwyciła gó za * 


brodę. 
Zrobił się taki gwałt, że aż dozon 
ea sprowadził policjanta. 


| W komisarjacie ustalono, iż rze- 
komy rebe jest człowiekiem 
bez określonego zajęcia, 

notowanym w kronikach polieyj- 
nych za parokrotne uszustwa. Do 
niedawna  grasował w Krakowie, 
pozując słuchaczom akademji sztuk 
pięknych. Ostatnio zjechał do War- 
szawy. 

Apostoła dobrych obyczajów od- 
dano pod nadzór policyjny. 


Gdy morderca jest kaznodzieją. 


W więzieniu stanowem w Chicago 
przebywa od pewnego czasu skazany 
na dożywotnie więzienie za morder- 
stwo pewien bardzo inteligentny han- 
dlowiec, niejaki Nathan Leopold. Po- 
nieważ wykazał on w czasie rozprawy 
sądowej zgoła niepowszednie zdolności 
krasomówcze, przeto kapelan więzien- 
ny zrobił go swoim pomoenikiem, poie 


cająe mu układanie niedzielnych kazań 
dla więźniów. Leopold wywiązuje się 
znakomicie ze swych obowiązków, a 
ułożone przezeń kazania kapelana tak 
świetnie przystosowane są do psychiki 
więźniów, że nawet najbardziej za- 
twardziali z nich wynoszą z niedziel- 
nych kazań silne wrażenie. 


Czy ekspedjentki powinny być wiotkie 
czy okrągie? 


Jak to wykazują prowadzone w A- 
meryce wykazy biur pośrednictwa pra- 
cy, ekspedjentki o kształtach okrągłych 
z trudnością tylko otrzymują posady. 
Aby mieć powodzenie w swym zawo- 
dzie ekspedjentka musi koniecznie być 
smukłą. Instruktorka, która zawodowo 
zajmuje się szkoleniem, egzaminowa- 
niem i umieszczaniem ekspedjentek, 
mówi: „W zasadzie jest wszystko jed- 
no, czy dziewczyna jest szczupła, czy 
okrągława. Obecnie jednak panuje mo 
da szczupłych figur i sam fakt, że 


dziewczyna postępuje z modą, przema 


wia na jej korzyść. Śmiesznem byłoby 


otwarta „GASTRONOMJA” 
Kielce, róg Sienkiewicza i Wesołej 


Po gruntownym remoncie i efektownem urządzeniu, poleca wy- 
kwintne zakąski w wielkim wyborze. — Śniadania obiady i kolacje. 
Kuchnia wzorowo prowadzona. :—:—: Stale gorące zakąski z elektrycznej kuchni. 


twierdzenie, że tęga dziewczyna nie 
może dorównać w pracy swej Sszczu- 
płej koleżance. Ale to samo, że pozwo- 
liła sobie utyć, świadczy o tem, że jest 
niedbała i leniwa. Lenistwo zaś jest 
wielką wadą. Otyłość jest nienormal- 
na, a w sklepach jest popyt na dziew- 
częta normalne, żwawe i ruchliwe. Gdy 
bym szukała pracownie dla własnego 
sklepu, wybierałabym szezupłe. Zawsze 
jednak zaangażowałabym jedną lub 
dwie okrągłe, bo są zazwyczaj spokoj- 
ne, pogodne, wesołe i nie mają ner- 
wów“. 
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MASŁO n” 


Wypożyczamy kompletne 
megafony MARCONI EGO 


na zabawy ludowe 
na nabożeństwa na otwartem 
polu 
rewje wojskowe i 
zawody sportowe 
wyścigi 

na koncerty 

na odczyty i przemówienia 
oraz na wszelkie inne imprezy i u- 
roczystości publiczne urządzane w 
dużych salach lub pod gołem niebem 


$ Biuro ogłoszeń 


Józefa Hiawskiego 


w Sosnowcu, ul. 3-g0 Maja 23 
tel. 2-24 i 8-14. 


PYYRYYPOPPYPOOOO 


(c) Program tygodnia P. ©. K. w 
Czeladzi. Na ostatniem zebraniu zarzą 
du i pań dzielnicowych P. C. K., odby 
tem pod przewodnietwem prezesa koła 
p. J. Tajehmana, opracowano szezegó- 
łowy program tygodnia P. ©. K. Ty 
dzień polskiego czerwonzgo krzyża roz 
pocznie się w Czeladzi dn. 1 czerwca, 
a zakończy się w dniu $-tm. Dnia 1-go 
czerwca o g. 9.30 rano uroczyste nabo- 
żeństwo w kościele parafjaltym z 
udziałem organizacyj społecznych» i 
przysposobienia wojskowego, o godz. 
10.30 rano w sali strażnicy uroczysta 
akademja (wejście bezpłatne), o godz. 
1 po południu wielce urozmaieora za- 
bawa. 

Przez cały dzień sprzedaż znaczków 
na ulicach iw tramwajach na linji 
Czeladź — Będzin. Dnia 6 czerwea wie 


44 
na lotnicze 
na 
na 


czorem w sali klubu urzędników tow. 
„Saturn“ przedstawicaie dane przez 
przyjeżdżającą trupę artystów. Przez 


„cały tydzień odbywać się będą poranki 


dla dzieci szkolnych z wysświetleniem 
okolicznościowych obrazów, oraz sprze 
daż broszur i nalepek. 

(e) Niezwykde zwycięstwo „©. B. S. 
nad ks. „Makabi“ (12:9. W niedziel- 
nych zawodach w piłkę nożną rozegra- 
nych na boisku tow. „Saturn“, pomię- 
dzy drużynami „©. K. S.“ a k. s. „Ma 
kabi“ z Sosnowca, drużyna gospodarzy 
odniosła niezwykłe zwycięstwo, bijąc 
przeciwnika w stosunku (12:0). 

Fenowenalne zwycigstwo ulubionego 


* klubu licznie zgromadzona publiczność 


przyjęła z wielką radością. 


Z Dabrowy. 


(d) Posiedzónie rady miejskiej. We 
wtorek, dn. 27 b. m. odbędzie się posie- 
dzenie rady miejskiej z następującym 
porządkiem obrad: tdziejenie _ komrt- 
gwarancji sejmikowi będzińskiewu na 
miljon zł. przeznaczonych”na akcję bu 
dowlaną. Powtórne uchwalenie zaciąg - 
nięcia w polskim hankn kcmunai;nym 
pożyczki, w wysokości 50 tystęcy zł. 54 
czasowe zasilenie funduszów hasy miej 
skiej. Zaciązniecie w polskim tanku ko 
munalnym pożyczki w wysokości 160 ty 
sięcy zł. na uzasowe zasilenie fondu- 
szów kasy miejskiej. Skonwertowania 
pożyczki inwes/ycyjnej 2 1920 r. na za- 
trudnienie bezrobotnych. Upoważnienią 
zarządu miasta do otwarcia w komunal 
nej kasie oszezędnoścći w Będzinie, ad 
dział w Dąbrowie otwartego kredytu dą 
wysokości 50 tysięcy mł. Wybór 8 szłon 
ków i 3 zastępców komisji szacunkowe, 
podatku dochodow2g9. Uchwalenie przę 
pisów o połączeniu uieruzhomości zabi 
dowanych z kaualizacią miejską. Skla 
danie wniosków i inrerpelacy j. 


(d) Zebranie łegjonisiów. W zwar 
tek, dnia 29 b. ma. o godzinie 10 rano w 
gali rady miejskiej w Dąbrowie odbe 
dzie się walna setranie członków od 
działu dąbrowskiego związku icgjovi- 
stów poiskiek, a Dastepującym porz 
kiem dziennym: 1) zagajenie i wybó 
prezydjum *»ebraxnia, 2) odczytanie O 
statniego protokulu rocznego zebrani 
3) sprawozdanie koraisji rowizyjnej. a 
dyskusja nad sprawozdaniami, 6) wyb 
ry do: a) zarządu, b) komisji rewiz% 
nej, e) sądu koleżeńskiego, «) wniosk. 


SGO ZĘ 


(d) Trzecia rata „ożyczki na budo- 
wnictwo pry watn2. Dąbrowa otrzyma- 
ła z funduszu ubezp'erzalni „spółecz- 
nych na akeję Fuaowlaną miljon zło-- 
tych pożyczki, Z CZeg9 pół r iljona zło-- 
tych przyznano mtą3u na hulow uie- 
two prywatne, a pól m'iiona przyżuna- 
no spółdzielni „,.1.0 2J3,1 wo .. 

Miasto otrzyniało już dwie raty po-- 
życzki, w wys. 200 tys. zł. ostatnio zaś 
nadeszła wiadumość 6 przekazaniu mia 
stu trzeciej raty, również w wysokoś 
ci 100 tys. zi. i 

W związku z tem, po Z2teadaniu a-- 
dań, komitet udzieli pożyczki poważnej 
liczbie reflektautéw: 

(d) Drobny poźar. Wczoraj o godz. 
8 r: na stacji towarowej, od iskry ma- 


newrującego parowozu, - zapajia i się 
słoma. Straż kolejowa ogień zalała. 
Słoma była wiasnością bauku ku- 


pieckiego w Sosnowcu, straty niewiel 
kie. 


w 


Z Zawiercia. 


(z) Rzemieślnikom ku uwadze. Sta- 
rostwo pociągnęło ostatnio dò odpo- 
wiedzialności wielu rzemieślników, pro 
wadzących samoistne rzemiosła bez po 
siadania. kart rzemieślniczyeh, które 
wydaje starostwo, jako władza prze- 
mysłowa pierwszej instancji. : 

Ci więc rzemieślnicy, prowadzący 
samoistne rzemiosła, którzy dotych- 
czas kart takich nie posiadają, winni 
w interesie własnym. wystarać się o 
nie, by nie narazić się na przykre na- 
stępstwa w postaci kar administracyj 
nych i'zabronienia wykonywania rze- 
miosła: Należy dodać, że organy bezpie 

„czeństwa otrzymały specjalne polece- 
nia spisywanią doniesień na wszyst- 
kich rzemieślników, nie posiadających 
kart, a prowadzących samoistne rze- 
miosła. 


(z) Z zarządu okręgu straży ognio= 
wych. W ubiegłą sobotę odbyło się po- 
siedzenie zarządu okręgu, na którem 
zatwierdzono programy zjazdów rejo- 
nowych, naczelników i zastępców stra 
ży z powiatu oraz wyznaczono sę- 
dziów na zawody rejonowe w powie- 
Bie. 3i 

W niedzielę st. instruktor p. E. 
Wochtman dokonał lustracji straży we 
wsi Oiągowice i w majątku Rudniki. 
Na lustracjach tych stwierdzono dobrą 
sprawność obu straży. W Ciągowicach 
po lustracji odbyła się konferencja z 
członkami miejscowego zarządu, w spra 
wie budowy remizy, na którą ofiaro- 
wał bezinteresownie półmorgowy plae 
prezes straży p. Jan Zawadzki, właści- 
ciel majątku Ciągowice, za co członko- 
wie miejscowej straży złożyli mu ser- 
deczne. podziękowanie. : 


(z) Burzliwe zebranie właścicieli nie 
ruchomości. W ubiegłą niedzielę w do 
mu ludowym odbyło *się niesłychanie 
burzliwe zebranie członków stowarzy- 
szenia właścicieli nieruchomości. 

Przewodniczący inżynier Sawiński 
opuścił prezydjum i zebranie w poło- 
wie obrad. Zebrani nie wybrali zarzą 
du, natomiast w zgiełku uchwalili o- 
płaty za wycier kominów. Przy okazji 
zebrani dość energicznie protestowali 
przeciw bezplanowej gospodarce miej- 


skiej. 


(z) K. S. „Warta“ Zawiercie — K. 
S. „Warta“ Częstochowa 8:0. W nie- » 
dzielę odbyły się w Zawierciu zawody 
powyższych klubów, w czasie których 
goście ponieśli dotkliwą porażkę, po- 
zwalając zdobyć gospodarzom 8_ bra- 
mek, a nie zdobywające sami żadnej. 

, Bramki dla K. S$. „Warty“ Zawier 
cie zdobyli: Gwożdź —- 4, Sobiechard 
— 2, Myga — 1 i Pakuła — 1. 


(z) Repertuar kin. Kino „Stella“: — 
„Dalsze dzieje Tarzana“ TI serja. 

A Kino „Apollo“: — „Dwa piekielne 

ME: $ 


życie gospodarcze. 
GIEŁD A; 


Warszawe 26.5. 

Nowy jork 8,91 
Londyn 45,343/, 
Paryż 54, 9/7/, = 
Wiedeń 120,00 
Praga 26,40!/ą 
Włochv 46.70 
Budapeszt 155,85 
zewAaMIE 142, 5 

'go*ja 868,76 
Ryga 171,70 
Stokholm 259.80 
Berlin 212,82 
Dol. Warsz pł. obr. 8. 8°, j; 
E Poż. Dolarowa 65,00—2,* 0—66, = 
'5%, Poż. Konwersacyjna 58,00 
4%,Poż. Inwestycyjna 109,— 
41/,%/, Ziemsk. Kredvt. 5'e00—55,25 

Tendencja mocniejsza 


AKCJE 


Warszawć. 26.5. 

Bank Dyskoniowy 116,00 
Bank Polski 17! ,70—171,— 
Bank Zachodni 76,00 
Bank spół, zarook. 72,50 
Chodorów 147,70—144,00 
Cukier 60,20 —66,00—55,50 
Węgiel 49,— 
Ostrowieckie €8,(0 
Rudzki 20,— ` 
Starachowice :9.25 

Tendencja słaba 


Wydawca: Helena Monsiorska. 


Epilepsia wędrowna studenta. 


Wypadek, który budzi wielkie zaciekawienie w świecie 
lekarskim stolicy. =" 


- Rodzinę. znanego w Warszawie 
adwokata dra'P. spotkało 
nieszczęście. 

Zaczęło się od tego, że syn mece- 
nasa student praw Zygmunt zerwał 
się nagle w czasie obiadu z fotelu i 
nie nikomu nie mówiąc 

wybiegł na ulicę. 

Wrócił dopiero o 9 wieczorem i 
usiadłszy z powrotem na . fotelu 
westchnął głęboko jakby się zć snu 
ocknął. Na pytanie matki gdzie tak 
długo - przebywał, odpowiedział: 
„Gdzie byłem, . co też mama mówi, 
przecież nie ruszyłem się z miejsca'*. 

Następnego dnia historja powtó- 
rzyła się, trzeciego dnia również. 
Pp: P. ogarnęła: 452) 
rozpacz. 


Postanowiono inwigilować młodzień 


ca i uproszono jego kuzyna p. Alek-. 


sandra H., ażeby śledził Zygmunta 
w czasie jego wycieczki. Po kilku- 


dniowej obserwacji kuzyn p. H. opo 


wiedział jego rodzinie wprost 
` rewelacyjną historję 


 Mężatka może: palić 


Jeden z sądów angielskich w Wor- 
cesteshire orzekł, że papieros nie jest 
przedmiotem pierwszej potrzeby, zwła- 
szcza, jeżeli chodzi o kobietę. Mężczy- 
zna co innego. On musi palić. Kobieta 
może palić, jeżeli czyni to na swój 
koszt, ale nie może żądać od męża, aby 
regulował rachunki za jej tytoń i pa- 


Okazało się, że po wyjściu z demu 
młodzieniec udawał się biegiem do 


` pewnej restauracji przy ul. Kruczej, 


wypijał tam duży kieliszek wódki, 

poczem szybkim krokiem wędrował 

po całej Warszawie aż du Powązek. 

Na cmentarzu zatrzymywał się 
przed grobem 


śp. Matyldy Kobylańskiej, zmarłej 


przed kilku laty. w mieszkaniu zaj- 
mowanem obecnie przez —adwokata 
P. przy ul. Wspólnej. Po 10-minu- 
towem trwaniu 
j w bezruchu, 

student wracał do domu. Spacery te 
odbywały się codziennie bez wzglę- 
du na pogodę. ; 

- Rodzice młodzieńca przywołali ie 
karzą, Odbyło się (a 

konsyljum znanych psychjatrów 


Stwierdzono, że jest to objaw t. ZW: 


epilepsji wędrownej, czyli rozdwcje 
nża osobowości. Wypadek ten budzi 

uże zaciekawienie w świecie lekar 
skim stolicy. > 


tylko na swój koszt. 


pierosy. Takie stanowisko sądu stoi 


oczywiście w jaskrawej sprzeczności z 
równouprawnieniem kobiet, którem cie 
szą i chlubią się angielki. Cheąc jednak 
być bezstronnym, trzeba przyznać, że 
nie wypada również kobiecie „równou- 
prawnionej* przedkładać mężowi ra- 
chunki za drobne wydatki. 


| UWAGA 


1t; Do nauki. jazdy 
słuchacza 'bózpłatna. 


Kursy Szoferów Mechaników 
Prowadzone przez dyplomowanego fiz. mechanika Stanisława Konopkę. 


Kursy wyszkolają szóferów mechaników bez różnicy fachu od lat 18-tu w ten 
sposób że każdy słuchacz po ukończeniu kursu umie doskonale przeprowadzić 
wszelką reperację samochodu jak również usuwać wszelkie defekty w drodze. 

Celem naszym i główną zasadą jest dać swym słuchaczom gruntowną naukę 
fachowo szoierską która niezbzdnie jest potrzebna w eelu otrzymania dobrej posady. 

Kursy posiadają swoje warsztaty ws własnych budynkach w których słuchacz 
| zostaje wyszkolony na dobrego fachowca. Opłata za kurs 150 zł. płatne ratami. 


sa PEER typa samochody, a jazda jest codziennie dla każdego 
f "Bezrobotni mają ulgi. - 
Zapisy codziennie od 9-ej rano do 9-ej wieczór, Kurs obniżony o 20°); 


Ogłoszenie o licytacji. 


UWAGA! 


e RE 


ZARZĄD 


Na zasadzie art. 52 1 53 Ustawy z dnia 19 maja 1920 r. o przymuso- 


miec. — Mam bardzo 


wem ubezpieczeniu na wypadek choroby Dz. Ustaw Nr. 44, podaje się 
do publicznej- wiadomości, że dnia 30 maja 1930 r. o godz. 11-ej w Sos. 
nowcu przy ul. Sieleckiej nr. 8 odbędzie się licytacja w I terminie rucho» 
mości, składających się z kredensu, sząfy, lustra, otomany, stołu, krzeseł, 
zegara, żyrandola, radjoaparatu 6 lampowego i innych oszacowanych na 
ZŁ 2090 należących do Jana Marka na pokrycie należności Powiatowej 
Kasy Chorych w Sosnowcu. 

Ruchomości obejrzeć można w dniu licytacji od godz. 1l-ej rane, 
spis zaś takowych codziennie od 9-ej do 14-ej u Okręgowego Egzekutora 
Powiatowej Kasy Chorych w Sosnowcu, Sadowa 6. 


Sosnowiec; dnia 23 maja 1930 r. f; 


OKRĘGOWY EGZEKUTOR 


Powiatowej Kasy Chorych w Sosnowcu 
Okręgu Dabrowskiego 


(—) Romanek. 


POSZUKUJE się chlopca uczeiwych ro 
dziców, który pragnie się wyuczyć pie 

karstwa i eukiernictwa, potrzebny za- 

raz. Zgłaszać się: Stanisław Golowała, 
iekarnia i cukiernia. 
ląsk. 


Kupno i :przedaż. 


Z POWODU wyjazdu sprzedaję budkę 
Sosnowiec - Pogoń, Racławicka Nr. 2. 
SAMOCHÓD półciężarowy w. bardzo 
dobrym stanie, marki „Ford“ tanio 
do sprzedania. Wiadomość w admini- 
stracji. ; 


EF POSADY i PRACE 


Szarlej Górny 


POTRZEBNY pokój w Będzinie, 
Sosnowcu, tylko w Śródmieściu, z od- 
dziełlnem wejściem. Zgłoszenia: Spół- 


UWAGA KANDYDACI NA KIERUW- 
CÓW SAMOCHODOWYCH! Kursy 
lnżyniera Klebera szkolą na zdolnych 
szoferów - mechaników. Własne wär- 
szlaty. Nowe sześciocylindrowe Ssaaio- 
chody. Długoterminowe spłaty ratami. 
Zapisy codziennie. Sosnowiec, Warszaw 
ska 22. Zawiercie, 3-go Maja 21, Bielsko 
Biała. Nad Niwką 52. ć 
POTRZEBNY zdolny czeladnik szewe- 
ki. Sosnowiec. Staropogońska 8, No- 
wieki. 

POSZUKUJĘ spólnika młodego, rze- 
telnego, który posiada zdolności do 
występowania po targach i t. p. Adre- 
sować: Administracja „Expresu Zagłę- 
bia“ pod „Spólnik rzetelny“. 
POTRZEBNA rutynowana  bufetowa. 
Wiadomość: Dąbrowa - Górnicza, 3-g0 
Maja 5, Wilezyński. - 


POTRZEBNE panny do szycia. Wiado- 


mość w .administracji „Jlixpresu'. 


dziełlnia Rolniczo - Handlowa, Będzin, 
tel. 6-55. 

DO wynajęcia kilka mieszkań podwój- 
nych i pojedyńczych, duże, słoneczne. 
Cena przystępna. Sosnowiec, Szpital- 
na, Dom Nowy. i 


MIESZKANIE składające się z kilku 
pokoi do wynajęcia w Kielcach. Zapy- 
tania należy kierować listownie pod 
adresem: Kielce, „Posterestante” dla 
Bolesława B. 


POKÓJ umeblowany zaraz do wyanaję- : 


cia. Sienkiewicza 8 m. 8 


Zgubione dokumenty 
KOMAR Franciszek zgubił kartę pobo 
rowa Nr. 558 wydaną przez. m. So- 
snowiec. 

KONOPKA Władysław zgubił książe 
czkę kasy chorych wydaną w Sosnow- 
cu nr. 87659. 


- tówkę, pozna starszą kobiet 


„b 140. _ 


Humor. 
KURACJA: 


Lekarz: — Pan ma gorączkę i cierpi 


pan na silne pragnienie? 


Pacjent: — Tak, panie doktorze. Pro: 
szę mnie tylko uwolnić -od gorączki, 
pragnienie sam potrafię wyleczyć. 


WIDOKI. - 


-Ojciec córki do kawalera, starające= 
go się o jej rękę: 
— Jakie pan ma widoki? 


— Doskonałe — odpowiada młodzie- = 
bogatego wuja, 
który pije dużo, ma krótki wzrok, sam 
kieruje samochodem, jeździ jak szale- 


niec i kupił sobie wczoraj  stukonny. 
samochód wyścigowy. : 
SŁUSZNIE. 
— Czy to prawda, że pański pies 


zginął? e 

— Niestety, prawda. i 

— A czy dał pan ogłoszenie do ga- 
zety? 
z RA Póco? Przecie on nie umie czy= 
ać... 


! 3 ŻE 
POSTĘP TECHNIKL 


Inwalida do. inwalidy: 

— Powiadam'ei, kolego, co teraz za 
sztuczne stopy robią, w palce lizać. 
Mnie dali tak podobną do naturalnej, 
że w tydzień po używaniu dostałem na 
niej aż cztery odciski. 

X W BIURZE STRĘCZENIA 
MAŁŻEŃSTW. 


,— Panie, mam dla pana coś; Etek 
pięć tysięcy dolarów posagu. 
panna? 

— Oto fotografja. Z 

— Co? Ta tutaj. Uzyś pan zwarjował? 
Toć ją powinni byli sprzedać na licyta 
cji'w zbiorach po Neprosie, jako naj- 
starszy antyk ze wszystkich antyków. 


NIESZCZĘŚCIE. 


— Czy wie pan coś o ariyście X- 

— Nie. Czy stało mu się coś złego? 

— Nieszczęście... Niech pan posłu-- 
cha. Wczoraj spotkałem go rąno jesz— 
cze w najlepszym humorze, razni zje- 
dliśmy śniadanie, povem poszliśmy na 
spacer... ciężko mówić o tem... 


— Mój Boże, taki młody człowiek... 
— .a w dwie godziny później był 


już po ślubie. «< 


gy PIEGI 
g ŻOŁTE PLAMY 
= | JOPALENIZNĘ 
J&A USUWA POD GWARANCJĄ: 
g $ APTEKARZA 
JANA GADEBUSCHA 


„AXELA” KREM 
st. matr-ze. 2.90 
SŁ.DUŻY-ZŁ. 4.5 


J-A ELR SŁ: 


; 3szr. » ze. 3.50 
DO NABYCIA W SKŁADACH APTECZNYCH 
APTEKACH t PERFUMERJACH 


WCISŁO Antoni zgubił dowód osobi 
sty, legitymację bezrobocia, wydane 
w Sosnowcu oraz świadectwo górnicze 
wydane przez kop. Renard. Ą 
WAJSFKUS Herman zgubił książkę ka- 
sy chorych, wydaną w Sosnowcu. __ 
KAWELA Stanisław zgubił książkę 
kasy chorych, wydaną w Sosnowcu. 
GŁÓWNIAK Stanisław zgubił legity- 
macje zasiłkową wydaną w Będzinie. 
ŚWIĄDER Kazimierz zgubił książecz 
kę wojskową wydaną przez P. K. U.: 
Pińczów. . 
ZGINĘŁA karta zastawnicza banku 
udziałowego w Dąbrowie Nr. 1667, na 
nazwisko Lorenc, którą się unieważnia. 
KACZMARCZYK  Józet zamieszkały. 
na Kolonji Juljusz zgubił książeczkę 
kasy chorych wydaną w Sosnowcu. 
OWHCŁA Stanisław zgubił  książkię 
kasy chorych wydaną w Sosnowcu. 


Í RÓŻNE. 
SKRADZIONO księżkę wojskową wy- 
daną przez P. K. U. Pińczów oraz kan 
OC nna imię Sendek Te- 
ofil. 

ODWOŁANIE. Dwa ogłoszenia umie- 
szczone w Nr. 188 i 189 „Expresu Zagłę 
bia“ p. t. „potrzeba kilkunastu robot- 
ników“ podawane przezemnie nie były, 
a jedynie przez złośliwą jakąś osobę, 
która wystąpiła pod moim nazwiskiem, 
powyższe odwołuję. Stanisław Wiek, 
Sosnowiec - Środula, Okrzei 16. - 


BAGIŃSKI Marceli zamieszkały w, 
Strzemieszycach - Małych unieważnia 
zgubione dn. 23-go maja b. r. 2 weksle 
po 100 in blanco z żyrem Witasa Ro- 
mana. 

ROZSIEWAJĄCYCH plotki, jakobym 
był żonaty pociągnę do cdpowiedzialno 
ści. Tadeusz Mosur, Czeladź. i 
MĘŻCZYZNA 50 lat, posiadający go`“ 
mającą 
dom z kawałkiem ziemi. Oferty kie 
rować do „Expresu“ pod „Gotówka'. 


REZ TCO OCTOWY ZOO COZ Z ZE EEEE COAT ZZOZ CEZ TSA 
Druk. „Expresu Zagłębia" Sosnowiec, ul. Teatralna 1 tel. 4-34 


